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Według programu zatwierdzonego w PWRN w Kielcach po Mszy świętej i Ape-
lu Poległych nastąpiły zagajenia Bolesława Jackiewicza i drugie na temat historii 
zgrupowań wygłoszone przez Leszka Popiela „Antoniewicza” oraz przemówienie 
Jana Zientarskiego „Mieczysława”, które niestety nie zachowało się w materiałach 
audio-fonicznych. Na temat wystąpienia Zientarskiego odnalazła się w aktach SB 
wzmianka. Uczestniczący w uroczystości Henryk Brzeziński „Janusz” (żołnierz 
I batalionu) podkreślił niewłaściwe wystąpienie płk. ps[eudonim] „Mieczysław”, 
który w swoim przemówieniu nie starał się podnieść zasług b[yłych] żołnierzy 
AK w walce z Niemcami, a zajął się sprawami czysto politycznymi. Podczas tego 
wystąpienia Popiel oświadczył do Brzezińskiego, że z tego przemówienia może być 
rozróbka62. Po zakończonej ceremonii wszyscy udali się do swoich biwaków roz-
łożonych wokół wykusowej polany.

Fotografia 10. Uroczystość odsłonięcia i poświęcenia kapliczki na Wykusie, 15 IX 1957 r. 
Ze zb. ASP.

62 IPN Wr 024/7995 t. 1, Notatka informacyjna dot[ycząca] wyjazdu do Wrocławia, Warszawa 31 XII 
1957 r., k. 64.
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O tym ważnym dla środowiska żołnierzy „Ponurego” i „Nurta” dniu po latach 
wspominał Zdzisław Rachtan: I w ten sposób, po mszy świętej zupełnie nieformalnie, 
z potrzeby serca i duszy zorganizowało się nasze Środowisko. Okazało się, że więzy 
łączące nas – walka o wolność, która ciągle trwała, silna wola łączenia się, wspo-
magania i świadomości, że nie będziemy sami, pozwoliły przezwyciężyć strach przez 
bezpieką i represjami. Wtedy, we wrześniu 1957 roku około 320 zgromadzonych tu, 
na Wykusie żołnierzy przyrzekło sobie, że odtąd, co roku na tej polanie, pod Ka-
pliczką i pilnie nas strzegącą Matką Bolesną, odtąd zwanej „z Wykusu”, będziemy 
mieli swoje spotkania. […] Będziemy mieli swoją koncentrację63.

***
Po zakończeniu uroczystości i oficjalnym rozliczeniu funduszy, na koncie Ko-

mitetu Budowy Pomnika pozostało około 13000 zł. Na następny rok zaplanowano 
dalsze prace wokół kapliczki. Komitet zignorował jednak zastrzeżenia architekta 
powiatowego odnośnie zatwierdzenia dokumentacji na budowę ogrodzenia pomnika. 
Opracowanie tej dokumentacji powierzył projektantowi Kozłowskiemu Kazimierzowi 
[pseudonim „Kazik” ze Zgrupowania nr 1 por. „Nurta” – przyp. MJ] z Warszawy 
– obecnemu przy uzgadnianiu przed zatwierdzeniem samego pomnika. Kozłowski 
w grudniu 1957 r. przekazał Komitetowi Budowy opracowany przez siebie odręczny 
rysunek techniczny ogrodzenia, uwzględniając w nim przy wejściu po obu stronach, 
na którym winny być umieszczone godła państwowe. Komitet Budowy Pomnika 
bez zatwierdzenia tej dokumentacji u architekta powiatowego w lipcu 1958 r. zlecił 
na jej podstawie prywatnemu wykonawcy zbudowanie ogrodzenia64.

Zlecenie na wykonanie żelaznej furtki za kwotę 1266,22 zł. przyjęły Staracho-
wickie Zakłady Przemysłu Terenowego65. Kamienne ogrodzenie wokół pomnika 
powstało dopiero we wrześniu. Prace budowlane wykonał Zakład Prefabrykatów 
Budowlanych „PRE-BUD” przy Społecznej Organizacji Gospodarczej Zarządu 
Głównego ZBoWiD z siedzibą w Starachowicach. Dowóz kamienia, piasku i wody 
na budowę, wykopanie fundamentu, wymurowanie muru z kamienia obrabianego, 
fugowanie, położenie szlichty wraz z zamurowaniem ramki i barierki żelaznej 

63 Z. Rachtan „Halny”, 45 rocznica…, s. 3.
64 IPN Ki, sygn. 013/3148, Akta śledcze przeciwko Rybickiemu Polikarpowi i innym (dalej: IPN Ki 

013/3148), Streszczenie materiałów dochodzenia w sprawie, Kielce 5 XI 1958 r., k. 12.
65 ASP 1/3, Faktura nr 92/58/1 Starachowickich Zakładów Przemysłu Terenowego dla ZO ZBoWiD 

w Starachowicach, Starachowice 30 VI 1958 r., k. 20.
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kosztowało łącznie 9500 złotych66. W październiku położono jeszcze chodnik 
wiodący od furtki do kapliczki67.

Od tego wydarzenia brak jest w dostępnych źródłach wiadomości o rocznej 
działalności Komitetu Budowy Płyty Pamiątkowej na Wykusie. Również na temat 
samej uroczystości na Wykusie w 1958 roku istnieją szczątkowe informacje. Dotych-
czas odnaleziono jedynie ślad w aktach Sprawy Agenturalnego Sprawdzenia krypt. 
„Jedność” prowadzonej przez Wydział III SB KW MO we Wrocławiu. Znajduje się 
w nich lakoniczna notatka dotycząca Leszka Popiela: Mówił, że w czerwcu 1958 r. 
proponowany jest zjazd wszystkich oddziałów AK Ziemi Kieleckiej. Kto organizuje, 
ani miejsca nie podał68. W 1958 r. zjazd najprawdopodobniej nie odbył się. Nie 
ma na to jednak żadnych dowodów. Możliwe jest, że uwikłany w sprawę krypt. 
„Jedność” Leszek Popiel odstąpił od organizacji spotkania ze względu na bezpie-
czeństwo swoje i kolegów69.

Dokumentacja archiwalna pozwala odtworzyć dalszy przebieg wydarzeń do-
piero od późnej jesieni 1958 roku. Zakończenie budowy ogrodzenia na Wykusie 
zbiegło się z okresem porządkowania grobów poległych w walkach wyzwoleńczych, 
miejsc straceń, pomników itp., które przeprowadza corocznie ZBoWiD na Święto 
Zmarłych. Sprawa powyższa była poruszana na zebraniach Zarządu Powiatowego 
kilkakrotnie i ostatnio w dniu 22 X 1958 r. między innymi prezes ZBoWiD Bargie-
łowski zaapelował do zebranych, aby pomnik na Wykusie doprowadzili do takiego 
stanu, jak przewidywał projekt. W związku z powyższym w dniu 26 X 1958 r. Rybicki, 
Matynia i Stawski – członkowie ZBoWiD, a Rybicki i Stawski członkowie Komitetu 
Budowy Pomnika, udali się na Wykus, aby zgodnie z posiadaną, opracowaną przez 
Kozłowskiego dokumentacją wymontować godło państwowe z pomnika, a na jego 
miejsce zamontować krzyż jak przewidywał pierwotnie projekt70.

Kombatanci nie zdawali sobie sprawy, że uwagi architekta powiatowego 
na projekcie nie są decyzjami wiążącymi w sprawie. Jak relacjonował Stefan 
Derlatka „Daniel”: Przed Świętem Zmarłych około 4 dni, była to niedziela, czas 

66 Ibidem, Rachunek ZPB „PRE-BUD” dla ZO ZBoWiD w Starachowicach, Starachowice 15 IX 1958 r., k. 17.
 W środowisku żołnierzy „Ponurego” krążyła informacja, jakoby kapliczkę budowali funkcjonariu-

sze wyrzuceni ze zlikwidowanego w 1954 r. UBP, którzy założyli firmę. Prawdopodobnie chodziło 
o wspomniany tu zakład. Kwestia ta jednak dotyczyła budowy ogrodzenia, a nie samej kapliczki. 
Patrz: C. Chlebowski, Pozdrówcie Góry Świętokrzyskie, Warszawa 1993, s. 430–431.

67 ASP 1/3, Faktura nr 524/190/58 Miejskiego Przedsiębiorstwa Produkcji Pomocniczej w Staracho-
wicach dla ZO ZBoWiD w Starachowicach, 6 X 1958 r., k. 21.

68 IPN Wr 024/7995 t. 1, Notatka informacyjna, Wrocław 31 XII 1957 r., k. 50.
69 Ibidem t. 1–3, Sprawa Agenturalnego Sprawdzenia krypt. „Jedność”.
70 IPN Ki 013/3148, Streszczenie materiałów dochodzenia w sprawie, Kielce 5 XI 1958 r., k. 12–13.
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wolny od pracy, postanowiono zamienić orła zamieszczonego na kapliczce na Krzyż, 
co było zgodne z projektem budowy71. O planach akowców poinformowana została 
natychmiast Służba Bezpieczeństwa przy Komendzie Powiatowej MO w Stara-
chowicach. Informator ps. „Igła”, w doniesieniu z dniu 17 X 1958 r. podał, że byli 
członkowie AK zrzeszeni w ZBoWiDzie jak: Świderski Marian, Rybicki Polikarp, 
Łęcki Stanisław, Stawski Teofil, Matynia Mieczysław i Bargiełowski zamierzają zdjąć 
orła z pomnika wystawionego z ich inicjatywy w miejscowości Wykus, a zastąpić 
go krzyżem. Realizacji tegoż postanowienia mają dokonać w dniu 19 X [19]58 r.72. 
Ostatecznie termin przesunięty został na dzień 26 października, o czym „Igła” 
również natychmiast doniósł. Prawdopodobnie tajny współpracownik nie był 
w pełni zaznajomiony z projektem kapliczki, uwagami architekta powiatowego, 
ani intencjami członków Komitetu Budowy Pomnika. Czuł, że jego obowiązkiem 
jest powiadomić o planowanym usunięciu godła państwowego. Analizując donos 
„Igły” można wywnioskować, że w jego rozumowaniu planowana akcja była 
przestępstwem, któremu należy zapobiec.

Oficer operacyjny starachowickiej SB ppor. Eugeniusz Skowron po zapoznaniu 
się z doniesieniem agenturalnym nakreślił tło sytuacyjne: Należy nadmienić, że wg 
sprawdzonych informacji agenturalnych cel zdjęcia orła z pomnika, a zastąpienia go 
krzyżem jest następujący: w pojęciu w/w osób, obecnie Partia i Rząd walczy z religią, 
usuwa emblematy religijne ze szkół i instytucji, chcą oni pokazać ludziom, że jako 
ZBoWiDowcy nie boją się i po cichu z tym walczą. Będzie to jednocześnie odwet 
za skazanych księży w Częstochowie i Olkuszu. Są to przede wszystkim słowa Matyni 
Mieczysława, który jednocześnie uzasadniał, że walka ta musi być cicha i wytrwała, 
bo inaczej to będą chcieli całkowicie znieść religię w społeczeństwie. W podobny 
sposób wyrażał się również b[yły] czł[onek] AK Rybicki Polikarp, który stwierdził 
w rozmowie z informatorem, że takie rzeczy jak ostatni koncert w Domu Kultury 
pod tytułem „Bagnet na broń”, którego połowa programu była religijna i zastąpienie 
orła na pomniku krzyżem pokażą społeczeństwu, „że o religii i Bogu nie zapominamy 
i zapomnieć nie damy, tym samym wyrobimy sobie dobre mniemanie u ludzi, czym 
przysporzymy sobie więcej sympatyków”. Matynia Mieczysław również analogicznie 
wypowiedział się w wąskim gronie na zebraniu ZBoWiD w dniu 1 X [19]58 r. Dlatego 
też robić to będą po cichu, aby K[omitet] P[owiatowy] PZPR postawić przed faktem 
dokonanym, gdyż w przeciwnym wypadku na pewno by im przeszkodzili73.

71 ASP 1/1, List Stefana Derlatki „Daniela” do Pawła Popiela, b. r., k. A.
72 IPN BU 0208/1420, Doniesienie nr/58, Starachowice 20 X 1958 r., k. 67; IPN Ki 013/3148, Plan 

realizacji, Starachowice 25 X 1958 r., k. 8.
73 Ibidem.
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W porozumieniu z Zastępcą Komendanta Wojewódzkiego MO ds. SB mjr. Mie-
czysławem Stanisławskim postanowiono w dniu 26 X 1958 r. zorganizować zasadz-
kę, […] dokonać zdjęć fotograficznych faktu zdejmowania orła, zatrzymać biorące 
w tym udział osoby opierając się na następującym planie działania:

Z chwilą odbycia spotkania z inf[ormatorem] „Igła” o godz. 18.00 25 X 
[19]58 r. będzie niewątpliwie znany nam skład personalny osób mających brać 
udział w zdejmowaniu orła i dokładny termin ich wyjazdu ze Starachowic, jak 
również droga którędy będą dojeżdżać na Wykus. W związku z tym co najmniej 
trzy godziny przed ich wyjazdem grupa wymienionych pracowników operacyj-
nych uda się dwoma samochodami w kierunku miejscowości Wykus z tym iż 
jeśli osoby mające brać udział w/w opisanym przestępstwie udadzą się na Wykus 
trasą idącą od miejscowości Parszów to grupa operacyjna pojedzie trasą idącą 
od miejscowości Bronkowice. Natomiast, jeśli osoby udadzą się na Wykus trasą 
od miejscowości Bodzentyn – Bronkowice, wówczas grupa operacyjna pojedzie 
trasą od miejscowości Parszów.

Niezależnie od trasy dojazdu samochody wraz z grupą operacyjną zatrzymają 
się w odległości co najmniej czterech kilometrów od miejsca, w którym znajduje 
się pomnik i na miejsce pracownicy udadzą się pieszo. Stanowiska zajęte zostaną 
w ukryciu w odległości kilkudziesięciu metrów jednak, aby była dobra widoczność 
pomnika.

Wówczas, gdy osoby mające dokonać zdjęcia orła zjawią się przy pomniku, 
obserwować ich zachowanie w sposób najbardziej dyskretny do chwili zdjęcia orła. 
Następnie wyjść z ukrycia i wezwać do posłuszeństwa dokonując jednocześnie 
zdjęć fotograficznych samego faktu zdjęcia orła z pomnika jako faktu dokonania 
przestępstwa. Po czym sporządzić protokół oględzin miejsca przestępstwa i protokół 
z dokonania rewizji osobistej.

Nadmienia się, że osoby te będą posiadać ze sobą emblemat religijny w posta-
ci krzyża, jak również narzędzia i cement konieczne do dokonania zdjęcia orła 
z pomnika i zastąpienie go krzyżem.

Wszystkie osoby biorące udział w przestępstwie zatrzymać i dostarczyć do KP 
MO w Starachowicach74.

Za realizację akcji odpowiedzialny został kpt. Stefan Dudkiewicz dowodzący 
czterema pracownikami (por. Czesław Dębniak, ppor. Józef Szymański, ppor. Ry-
szard Błaszczyk, ppor. Władysław Gwóźdź).

W dniu 26 października konnym wozem ze Starachowic na Wykus dotarli 
Mieczysław Matynia „Czart”, Teofil Stawski „Kret”, Polikarp Rybicki „Konar” 

74 Ibidem, k. 8–9.
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i Waldemar Wiśniewski. Z nieznanych przyczyn na miejsce zbiórki nie dotarł 
Marian Świderski „Dzik” i po dwóch godzinach czekania pojechano bez niego. 
Po drodze na wóz zabrano dwa duże orły oraz krzyż, który miał zostać zamon-
towany na zwieńczeniu kapliczki. Budowniczowie zjawili się na polanie około 
godziny 1300. Pracami pod nieobecność „Dzika” kierował Matynia. Rybicki i Stawski 
montowali orły na betonowych słupkach przy wejściu do kapliczki, zaś Matynia 
i Wiśniewski zajęli się demontażem z daszku kapliczki orła i osadzeniem krzyża. 
Prace remontowe przerwali funkcjonariusze Służby Bezpieczeństwa, którzy nie-
spodziewanie pojawili się z bronią w ręku gotową do strzału75.

Oficer operacyjny starachowickiej SB ppor. R. Błaszczyk w notatce służbowej 
tak zrelacjonował całe zajście: po zejściu z wozu i rozładowaniu narzędzi jeden z nich 
oświadczył: a teraz koledzy rozejrzyjmy się po lesie, co też uczynili obchodząc w koło 
polanę. W związku z tym, ja w obawie przed dekonspiracją stanowiska wycofałem 
się o kilkadziesiąt metrów w głąb lasu. Po powiadomieniu przez [Bogusława] Weso-
łowskiego [funkcjonariusz, który także brał udział w akcji – przyp. MJ] kierownika 
grupy o powyższym, otrzymałem polecenie prowadzenia dalszej obserwacji, lecz 
już w większej odległości i bardziej niewidocznego miejsca, co w pewnym stopniu 
utrudniało prowadzenie należytej obserwacji. Z tego stanowiska słyszałem wszystkie 
dźwięki i głosy, natomiast widoczność była utrudniona. Słyszałem jak ścinano drzewa, 
kuto narzędziami w pomnik poczym usłyszałem jednej z osób biorących w tym udział 
następującą wypowiedź: „bij młotkiem wronę w d… lub w ogon – spadła wrona”. 
W tej chwili zbliżyłem się do pomnika na bardziej widoczne miejsce i widziałem 
jak orzeł został zrzucony z pomnika przez osobnika nieznanego mi. O powyższym 
powiadomiłem Wesołowskiego B[ogusława], który z kolei powiadomił kierownika 
grupy i wraz z całą grupą natychmiast udaliśmy się do pomnika, a w międzyczasie 
osobnicy co obsadzali na pomniku krzyż i w tym czasie zostali zatrzymani76.

Po utarczce słownej pomiędzy byłymi partyzantami i esbekami, jeden z funk-
cjonariuszy próbował zaprzęgnąć konia. Koń posłuszny był jednak tylko swojemu 
właścicielowi – M. Matyni. Wszystkich zatrzymanych, furmankę i sprzęt budowlany 
pod eskortą odprowadzono do Komendy Powiatowej MO w Starachowicach. Osa-
dzeni zostali na 48 godzin. Konia i wóz spod urzędu zabrała żona „Czarta” Irena 
Matynia. Następnego dnia o zajściu został poinformowany prezes ZO ZBoWiD 
w Starachowicach Ksawery Bargiełowski. Sprawę zgłoszono do pracownicy biura 
Architekta Powiatowego w Starachowicach Heleny Dąbrowskiej. Marian Świderski 
pobrał projekt pomnika i z pełną dokumentacją udał się do architekta Urzędu 

75 ASP 1/1, List Stefana Derlatki „Daniela” do Pawła Popiela, b. r., k. A.
76 IPN Ki 013/3148, Notatka służbowa, Starachowice 26 X 1958 r., k. 10.
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Wojewódzkiego w Kielcach. Dopiero interwencja na tym szczeblu pozwoliła 
wyjaśnić w pełni sytuację77.

Jednocześnie 27 X 1958 r. oficer śledczy KW MO w Kielcach por. Antoni Na-
białek na podstawie art. 25 pkt. 1 Dekretu o Małym Kodeksie Karnym z dnia 13 VI 
1946 r. wszczął dochodzenie w sprawie usunięcia godła państwowego z pomnika 
na Wykusie pow[iat] Kielce78. Zarzuty postawione zostały Polikarpowi Rybickiemu, 
Mieczysławowi Matyni, Teofilowi Stawskiemu i Waldemarowi Wiśniewskiemu79. 
W toku dochodzenia ustalono wszystkie fakty związane z budową pomnika, która 
miała przebiegać w dwóch etapach (pomnik, a następnie zatwierdzone osobnym 
projektem zaaranżowanie otoczenia). Przy zatwierdzeniu projektu samego pomnika 
przez architekta powiatowego w Starachowicach wyłoniła się kwestia, że pomnik ten 
nie posiada żadnych emblematów państwowych. Sprawa ta stała się tematem wielu 
uzgodnień i konferencji zarówno na szczeblu powiatowym i wojewódzkim. Ostatecznie 
uzgodniono w ten sposób, że na okres tj. do czasu zbudowania ogrodzenia pomnika, 
którego wejście będzie zawierało emblematy państwowe dominujące nad całością 
obiektu, pomnik zostanie uwieńczony godłem państwowym, a nie – jak przewidywał 
projekt – krzyżem. Po wykonaniu natomiast ogrodzenia pomnika w myśl powyższego 
uzgodnienia – pomnik powróci do formy, jaką przewidywał projekt80. Wyjaśniając 
sprawę, por. Nabiałek uznał, że w tym stanie rzeczy w czynie zarzucanym podej-
rzanym brak jest cech przestępstwa z art. 25 pkt. 1 MKK i dochodzenie przeciwko 
nim należy umorzyć. Komitet Budowy Pomnika, a szczególnie jego przewodniczący 
Świderski Marian przystępując do budowy ogrodzenia pomnika bez uprzedniego 
zatwierdzenia dokumentacji technicznej przez architekta powiatowego, dopuścił się 
naruszenia prawa budowlanego81.

Po zakończeniu dochodzenia w dniu 28 X 1958 r. kierownik Samodzielnej Sekcji 
Śledczej KW MO w Kielcach mjr Bolesław Mielniczuk złożył obszerny meldunek 
bezpośrednio do Dyrektora Biura Śledczego Ministerstwa Spraw Wewnętrznych. 
O przebiegu postępowania administracyjnego meldował do MSW na bieżąco aż 
do zakończenia śledztwa. Dzień później sprawę przekazał do Wydziału Śledztw 
i Dochodzeń Prokuratury Wojewódzkiej w Kielcach. Po kolejnym przeglądzie 
akt o sygnaturze II Ds. 159/58 dochodzenie zakończono 5 XI 1958 roku. Wice-
prokurator Prokuratury Wojewódzkiej w Kielcach Jan Zaczkiewicz w dniu 18 XI 

77 ASP 1/1, List Stefana Derlatki „Daniela” do Pawła Popiela, b. r., k. B.
78 IPN Ki 013/3148, Postanowienie o wszczęciu dochodzenia, Kielce 27 X 1958 r., k. 3.
79 Ibidem, Postanowienie o przedstawieniu zarzutów, Kielce 27 X 1958 r., k. 4–7.
80 Ibidem, Streszczenie materiałów dochodzenia w sprawie, Kielce 5 XI 1958 r., k. 11.
81 Ibidem, k. 11–13.
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1958 r. z powodu braku cech przestępstwa umorzył śledztwo. Stwierdził ponadto, 
że odnośnie Mariana Świderskiego […] brak jest podstaw do składania wniosku 
do kolegium orzekającego przy PPRN w Starachowicach za naruszenie przepisów 
prawa budowlanego, bowiem pomnik został zbudowany zgodnie z projektem i ży-
czeniem inicjatorów. O zakończeniu śledztwa i oddaleniu zarzutów powiadomieni 
zostali wszyscy oskarżeni oraz Zastępca Komendanta Powiatowego MO ds. SB 
w Starachowicach82.

Po zakończeniu dochodzenia informator „Igła” otrzymał zadanie sondowa-
nia nastrojów w starachowickim środowisku ZBoWiD-u. Członkowie zarządu 
zastanawiali się, kto w ich kręgu donosił. Ksawery Bargiełowski i Stanisław Łęcki 
podejrzewali przez pewien czas Mariana Świderskiego, zarzucając mu to, że miał 
udać się na Wykus, czego nie uczynił i tym samym uniknął aresztowania. „Dzik” 
zaprzeczał i z kolei poddawał w wątpliwość postawę Łęckiego83.

Tym czasem w atmosferze wzajemnych oskarżeń informator „Igła” dalej 
funkcjonował bez obawy dekonspiracji. W jednym ze swoich doniesień stwier-
dził ponadto, że Teofil Stawski i Mieczysław Matynia uważali, że aresztowanie 
ich zostało źle przeprowadzone z racji tej, że są oni w porządku z prawem i wobec 
odpowiednich adnotacji na planach budowy pomnika władze MO zmuszone były 
wypuścić ich i ich zdaniem nic z tego nie będzie. Stwierdzili, że byli traktowani bar-
dzo dobrze i odnoszą wrażenie, że ktoś nastawił władze na nich, bo Stawski przed 
aresztowaniem upewnił się o tym, widząc dwóch gości w krzakach, tak że tłuma-
czenie, że jest alarm o zaginione krowy nie odpowiadał prawdzie84. Bez względu 
jednak na wynik dochodzenia i czas spędzony w areszcie Mieczysław Matynia, 
Polikarp Rybicki, Teofil Stawski oraz Waldemar Wiśniewski oświadczyli, że nie 
było przyjemnie spędzić czas za kratami, lecz są zadowoleni ze zrealizowanego 
przez nich przedsięwzięcia85.

Ostatecznie problemy wokół kapliczki nie zakończyły kombatanckich dzia-
łań. W styczniu 1959 r. Komitet Budowy Pomnika na Wykusie przy Zarządzie 
Oddziału ZBoWiD w Starachowicach oficjalnie się rozwiązał. Biorąc pod uwagę 
fakt, że ostatnia wpłata na konto dokonana została 2 X 1957 r. stwierdzić można, 

82 Ibidem, Meldunek KW MO do Dyrektora Biura Śledczego MSW, Kielce 28 X 1958 r., k. 16–18; 
Pismo KW MO w Kielcach do Prokuratury Wojewódzkiej w Kielcach, Kielce 29 X 1958 r., k. 20; 
Karta rejestracyjna sprawy dochodzeniowej, 29 X 1958 r., k. 15v; Postanowienie o umorzeniu 
dochodzenia, Kielce 18 XI 1958 r., k. 14; Pismo KW MO w Kielcach do Zastępcy KP MO ds. SB 
w Starachowicach, Kielce 1 XII 1958 r., k. 24–26.

83 IPN BU 0208/1420, Notatka służbowa, Starachowice 28 XI 1958 r., k. 74.
84 Ibidem, Wyciąg z doniesienia inf[ormatora] ps[eudonim] „Igła” z dnia 17 XI 1958 r., k. 73.
85 Ibidem, Notatka służbowa, Starachowice 28 XI 1958 r., k. 74.
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że żołnierze zaprzestali oficjalnej działalności. Zbiegło się to z końcem kadencji 
władz ZBoWiD w Starachowicach i oddaniem zarządu w ręce członków wywo-
dzących się z AL i GL. Poświęcenie kapliczki stało się początkiem jednego z pierw-
szych w powojennej Polsce środowiska żołnierzy Armii Krajowej – nieoficjalnego 
i niezależnego od ZBoWiD i władz. Dzień ten i rok [15 IX 1957 r. – przyp. MJ] 
pozostanie na zawsze początkiem Środowiska Żołnierzy Świętokrzyskich Zgrupowań 
Partyzanckich Armii Krajowej „Ponury” – „Nurt”86.

Działanie Służby Bezpieczeństwa również nie zakończyły się na zorganizowaniu 
zasadzki na Wykusie w listopadzie 1958 r. Analizując akta organów bezpieczeństwa 
dotyczące środowiska, w 1961 r. natrafić można na ważny ślad wskazujący stosunek 
SB do poddanych dalszej obserwacji żołnierzy „Ponurego” i „Nurta”: stwierdza 
się, że grupa ta jest bardzo żywotna, żyje sprawami swego środowiska – akowskimi. 
[…] Grupa ta jest zdolna w dogodnej sytuacji dla niej [do] podjęcia działalności 
organizacyjnej. Świadczyć mają o tym materiały z lat 1956–1958, z których wyni-
ka, że Popiel – aktyw wrocławski, był punktem konsultacyjnym w celu omawiania 
sytuacji i linii postępowania na przyszłość87.

Fotografia 11. IPN Wr 024/7995 t. 1, Plan operacyjnych przedsięwzięć sprawy operacyjnego 
sprawdzenia na grupę krypt[onim] „Jedność”, Warszawa 29 X 1961 r., k. 26.

86 Z. Rachtan „Halny”, Świętokrzyskie Zgrupowania Partyzanckie Armii Krajowej „Ponury” – „Nurt” [w:] 
Moją Ojczyzną jest Polska Podziemna, red. Z. Rachtan „Halny”, R. Wróbel, Wykus 2001, s. 30.

87 IPN Wr 024/7995 t. 1, Plan operacyjnych przedsięwzięć sprawy operacyjnego sprawdzenia na grupę 
krypt[onim] „Jedność”, Warszawa 29 X 1961 r., k. 26.
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W warunkach ciągłej inwigilacji (aż do 1990 roku) partyzanci rokrocznie 
spotykali i spotykają się nadal na Wykusie. W 1968 r. odnaleziono i oficjalnie za-
prezentowano bojowy sztandar Zgrupowań88. Do tego roku uroczystości odbywały 
się w rocznicę wrześniowej obławy z 1943 r. W czerwcu 1969 r. dużą uroczystość 
zorganizowano w 25. rocznicę śmierci por. cc. Jana Piwnika. Od tego momentu 
spotkania, nazywane popularnie „koncentracjami”, odbywają się w sobotę i nie-
dzielę najbliższe dacie 16 czerwca. Kapliczka na Wykusie była również świadkiem 
stanu wojennego w latach 1982–1983; uroczystego przekazania kapliczki pod 
opiekę Cystersom z Wąchocka w 1985 r.; powrotu do Polski prochów i uroczy-
stego pogrzebu „Ponurego” w roku 1988; upadku komunizmu w Polsce w 1989 r.; 
pogrzebu mjr. cc. Eugeniusza Kaszyńskiego „Nurta” w 1994 r. i wielu innych 
istotnych dla ogółu społeczeństwa i dla Środowiska Żołnierzy Świętokrzyskich 
Zgrupowań Partyzanckich AK „Ponury” – „Nurt” wydarzeń. Do dzisiejszego dnia 
kapliczka jest świadkiem kolejnych ważnych zdarzeń związanych z historią już 
demokratycznej Polski. I tak jak ponad 50 lat temu, tak i dziś na Wykus prowadzi 
wyboista leśna droga łącząca Siekierno z Wąchockiem.

88 Sztandar przez 26 lat przechowywał członek konspiracji Włodzimierz Giedych „Roman” ze Stara-
chowic. 14 VI 1969 r. sztandar przekazany został do klasztoru oo. Paulinów na Jasnej Górze.
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